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M e t a  I o w o -  e l e k t r o t e c h n i c z n e j

Przesunięcia personalne 
w Ministerstwie Przemysłu i Handlu

Z dniem 1 m aja r. b. w myśl 
uchw ały Rady M inistrów, w  Mi
nisterstw ie Przem ysłu i H andlu 
został u tw orzony now y w ydział: 
Rzemiosła, jako  część d eparta
m entu Przem ysłu i Rzemiosła. 
Prow adzenie wydziału zostało 
pow ierzone p. K azim ierzowi So
kołowskiem u, dotychczasowemu 
naczelnikowi adm inistracji prze 
m yślow ej i rzem ieślniczej, k ie 
row nictw o zaś w ydziału  Admi
n istrac ji przem ysłow ej pow ie
rzono czasowo jednem u z urzęd
ników  tego w ydziału.

W związku z powyższą reor
ganizacją nastąpił szereg przesu
nięć na kierow niczych stanow i
skach M inisterstwa Przem ysłu 
i Handlu, a m ianowicie:

N aczelnik W ydziału Rzem io
sła p. K azim ierz Sokołowski 
przeszedł jako N aczelnik W y
działu H andlu  W ew nętrznego do 
D epartam entu  H andlow ego; do
tychczasow y N aczelnik tegoż 
W ydziału p. Tadeusz Sągajłło 
objął W ydział A dm inistracji 
P rzem ysłow ej w D epartam encie 
Przem ysłow ym  wreszcie dotych
czasowy N aczelnik W ydziału 
Prezydjalnego  w D epartam encie

O gólnym  i Zastępca D yrek to ra  
G abinetu M inistra p Józef Chrza 
nowski przeszedł na stanow iska 
N aczelnika W ydziału Rzemiosła 
w D epartam encie Przem ysło
wym.

Panu N aczelnikow i Sokołow
skiem u składam y życzenia, aby 
na swem inowem stanow isku z 
rów ną bezstronnością i energ ją  
pracow ał dla dobra gospodar
stwa narodowego, ja k  m iało to 
miejsce w ciągu dw ulecia pełnie 
nia przezeń fuukcyj Naczelnika 
W ydziału A dm inistracji Przem y 
stowej i Rzem ieślniczej.

*

,P NACZELNIK JÓZEF CHRZA
NOW SKI, urodzony 7 lutego 
1894 r. ukończył gim nazjum  i u- 
n.iwersytet w Petersburgu  oraz 
U niw ersytet Stefana Batorego w 
W ilnie. W latach 1916—14 brał 
czynny udział w kon sp iracy j
nych organizacjach uczniow 
skich i studenckich. W łatach 
1 9 0 —1917 pracow ał w Pol. Tow. 
Pomocy O fiarom  W ojny w Pio- 
irogrodzie, b ra ł czynny udział w 
organizow aniu p rzy tu łków  i 
szkół. W r. 1917 pracow ał w Ko

m isji Likwid. do spraw  b. Króle 
stwa Polskiego. — Szereg Pola- 

,'ków /petersburskich zawdzięcza 
mu zwolnienie od służby w woj- 
.sku ras. Sześciokrotnie areszto
w any i w ięziony przez w ładze 
bolszew ickie; próbow ał w r. 1919 
przedostać się do k ra ju ; uw ię
ziony, zmuszony by ł ze względu 
na rodzinę zaniechać tego i do
piero po wojnie, jako  jen iec cy
w ilny powrócić do W arszaw y. Ja 
ko starosta 11-go esizelonu repa- 
trjam iów 4 grudnia 1921 r. dopro 
w adził eszelon do Baranowicz. 
Po ciężkiej parom iesięcznej cho
robie zgłosił się do służby p ań 
stw ow ej; od m arca 1922 r. p ra 
cował w  N ajw yższej Izbie Kon
troli Państwa, od m arca 1925 r. 
w M inisterstw ie Przem ysłu i 
H andlu. Od 14.VI.1929 do 31.XI. 
1933 r. p rzydzielony  do służby 
w Prezydjum  R ady M inistrów w 
charak terze  urzędnika do szcze
gólnych 'zleceń Prezesa Rady 
M inistrów pracow ał w S ekreta r
iacie Kom itetu Ekonomicznego 
M inistrów, później w  B iurze E- 
konomicznem Prezesa R ady Mi
nistrów. Od 1 października b. r. 
ob ją ł kierow nictw o W ydziału 
Prezydjalnego i zastępstwo D y
rek to ra  G abinetu M inistra Prze 
niysłu i H andlu, na k tórem  to 
stanowisku, pozostaw ał aż do 
chwili m ianow ania go Naczel-
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nikieni W ydziału Rzemiosł w 
Maiuisterstwie Przem ysłu  i H an
dlu.

Przez -cały czas p. N aczelnik 
Chrzanow ski w ykazyw ał n ie
zw ykłą ofiarność i oddanie się 
pracy, przyczyniając się w szcze 
gólny sposób do rozw oju prze

mysłu polskiego, opartego o su
rowce k ra jow e, a zwłaszcza prze 
mysłu lniarskiego.

Ze w zględu na w yróżniające 
się jego za le ty  c h a ra k te ru  i n ie
zw ykłą pracow itość p. J. C hrza
nowski został odznaczony Zło

tym  K rzyżem  Zasługi.

M iędzysam orzqdow a Komisja Handlu  
W ew nętrznego

W dniu 26 czerwca b. r. w sie
dzibie Izby Przem ysłowo - H an
dlow ej w W arszaw ie odbyło się 
w ew nętrzno - organizacyjne po
siedzenie Mi ędzyfs a m oir ząd o w e j 
Komisji H andlu  W ewnętrznego.

Komisja powyższa zwołana 
przez Związek: Izb Przem ysło
wo - H adlow ych na życzenie Mi
n istra  Przem ysłu i H andlu ma 
na celu  program ow e rozw iąza
nie zagadnień w ew nętrznego o- 
b ro tu  towarow ego m. in. przez 
realizację  w skazań zaw artych w 
uchwałach N arady  G ospodar
czej.

Zebranie otw orzył prezes Zw. 
Izb Przem ysłowo - H andlow ych 
min. C. K lam er w ita jąc  zebra
nych przedstaw icieli trzech sa
m orządów  gospodarczych: ro l
niczego, rzem ieślniczego i p rze
mysłowo - handlowego, k tó rzy  
wspólnym  w ysiłkiem  podjąć 
m ają próbę rozw iązania szeregu 
skom plikow anych zagadnień ja 

kie nastręcza p raca  nad uspraw 
nieniem  i rac jonalizacją  handlu  
wewnętrznego.

W im ieniu przedstawicieli- sa
m orządów odpowiedział p. dyr. 
Porowski, da jąc  w yraz ze stro 
n y  zebranych zrozum ienia zadań 
Komisji i odpowiedzialności za 
w ynik  je j  prac.

Po p rzy jęciu  w ew nętrznego 
legulam dnu Komisji dokonano 
w yboru P rezydjum  Komisji, do 
którego weszli pp.: S. Barcikow- 
ski—przew odniczący, J. M oraw
ski i A. G epner — w iceprzew o
dniczący oraz p. E. Iw aszkie
wicz i M. Chm ielew ski jako  se
kretarze.

Następnie przedyskutow ano 
zaasdniczy program  p racy  Ko
m isji usta la jąc  zagadnienia k tó 
re będą, po przygotow aniu  od
pow iednich m aterja łów , p rzed 
miotem rozw ażań Komisji po o- 
ficjalnem  zainaugurow aniu je j  
prac w  okresie pow akacyjnym .

O b ró t mięsem i przetw oram i mięsnemi
(Dokończenie)

Skolei omówimy jeszcze sp ra 
wę rozporządzeń :a M inistra 
Spraw  W ew nętrznych z dn. 30 
czerw ca 1932 r. o dozorze nad 
mięsem i przetw oram i mięsnemi.

Rozporządzenie powyższe w e
szło w życie z dniem jego ogłoszę 
nia. Zgodnie z § 46 tegoż rozpo
rządzenia term in przejściow y 
dla dostosowania istn iejących 
ju ż  m iejsc sprzedaży oraz mie jsc 
w yrobu i sprzedaży w yrobów  
w ędlin iarskich do stanu w ym a
ganego przez rozporządzenie był 
w yznaczony na dzień 30.VI.1935, 
a w  stosunku do postanow ień § 24

ust. 1, w kltórym mowa o w y
tw órniach w ędliniarskich, do dn. 
31.XII.1935.

Rozporządzenie to w śród ogó
łu  rzemiosła rzeźnicko - w ędli
niarskiego w yw ołało niepokój i 
szereg zastrzeżeń, k tó re  nie za
wsze i wszędzie były należycie 
p rzy ję te .

Tłum aczenie zastrzeżeń, kon
serw atyzm em  i zacofaniem lub 
wręcz wstecznictwem jest nic- 
stusznem i dla szerokich rzesz 
rzeźni ck o - w ęd 1 i n i a r sk i e m krzyw  
dzącein. Niema bowiem ani jed 
nego rzeźnika i w ędliniarza, k tó 

ryby  nie rozum iał celowości 
p r z ep i s ów higjeoiczino is a n it a r -
nych zm ierzających do polep
szenia pod względem zdrow ot
ności w arunków  pracy  i określa
jących w ym agania, dające m ak
sym alną gw arancję zachowania 
czystości p rzy  przerobie i sprze
daży mięsa i przetw orów  m ię
snych.

Chodzi jedynie oto, aby w y
d a tk i na urządzenie lokalu (wy
twórni i. sklepu), jak ich  w ym aga 
wym enione rozporządzenie, b y 
ły  gospodarczo uzasadnione 
i możliwe do przeprow adzenia. 
P raw ie w szystkie bez w y ją tku  
w arszta ty  r z e ź n i ck o -węd 1 im ia r - 
skie, chcąc dostosować się do w y
magań rozporządzenia o dozorze 
n ad  mięsem i przetw oram i m ię
snemi, m usiałyby poczynić w k ła 
dy inw estycyjne idące w  tysiące 
złotych, a w w ielu w ypadkach 
zmuszone b y łyby  do gruntow 
nej przebudow y, a naw et zmia
ny dotychczas posiadanych lo
kali, co w konsekw encji p o 
ciągnęłoby za sobą likw idację 
w arsztatu.

Nie negując celowości inwe 
stycyj, trzeba jednak  sobie 
o tw arcie powiedzieć, że ina nie 
dziś rzem ieślników  nie stać, że 
inw estycje te w obecnym okre
sie do k o n ju n k tu ry , gospodarczo 
niety lko nie są uzasadnione, lecz 
w ręcz szkodliwe.

D la tego też w kw ietn iu  ub. r. 
Związek Izb Rzemieślniczych 
w ystąpił do M inistra Opieki 
Społecznej z prośbą o w ydanie 
zarządzenia, przedłużającego 
term in w ejścia w  życie § 46 roz
porządzenia M inistra Spraw  We-

B i u r o  O r g a n i z a c y j n o -  

H a n d l o w e  R z e m i o s ł a  

Zwigzku Izb Rzemieślni

czych B. O. H. R. 

informuje o dostawach 

państwowych i prywatnych

llillllliliili'
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w nętrznych z dnia 30 czerwca 
1932 r. do 30 czerwca 1936 r., a 
§ 21 pkt. 1 tegoż rozporządzenia 
do 31 grudnia 1936 r. W ystąpie
nie Związku Izb zostało uw zględ
nione i term iny  odroczono zgod
nie z wnioskiem Związku.

Ze w zględu jednak  na to, że 
w arunki gospodarcze w arsztatów  
rzeźnioko-w ędliniarskich nie ule 
gly polepszeniu, k tó reby  umożli
wiło przeprow adzenie w ym aga
nych rozporządzeniem  inwesty- 
cyj, Związek Izb poza złoże
niem odpowiednich wniosków na 
Komisji M iędzynarodowej dla 
w spółpracy z bam orządem  Go 
nspodarczym  w listopadzie ub. r. 
oraz na  JNaradzie Gospodarczej 
w m arcu b. r. o czem w spom ina
liśm y ju ż  w Nr. 25 i 26 Rzemio
sła, ponownie w ystąpi! do wiadz 
m iarodajnych z prośbą o m ery 
toryczne rozpatrzenie w szyst
kich zgłoszonych wniosków oraz 
Znowelizowanie rozporządzenia 
z dnia 30 czerwca 1932 r.

N iezależnie od tego spraw a 
postulatów  zgłoszonych przez 
Związek Jzb Rzem ieślniczych w  
odniesieniu do omawianego roz
porządzenia była  szczegółowo 
omówiona przez prezesa posła A. 
Snopczyńskiego i D yrek to ra  
Związku B. Sikorskiego na an- 
d jencji u b. M inistra Przem ysłu 
i H andlu Gen. D r. Romana G ó
reckiego w dniu 5 m a ja  b. r., oraz 
na audjem cji u p. M inistra O pie
ki Społecznej M arjana Zyndram - 
Kościalkowskiego w dniu 17

czerwca b. r. i wreszcie w dniu 
19 czerwca b. r. u p. Y.-Ministra 
O pieki Społecznej Dr. Eugenju- 
sza P iestrzyńskiego, którego 
kom petencji podlegają siprawy 
zarządzień norm atyw nych.

P rzychy la jąc  się do postu la
tów zgłoszonych przez Związek 
Izb Rzem ieślniczych na Między- 
m in isterja lnej Kom isji W spół
pracy  z Samorządem G ospodar
czym, a prow adzących do w nio
sku, że w zakresie obowiązu
jących przepisów  sanitarnych 
należy przeprow adzić rew izję, 
celem dostosowania tych p rze
pisów do potrzeb i możliwości 
gospodarczych społeczeństwa b. 
M inister Przem ysłu i H andlu, p. 
Gen. Dr. G órecki zwrócił się do 
pana M inistra O pieki Społecznej 
z prośbą o spowodowanie odro
czenia term inu w ejścia w  życie 
rozporządzenia z dnia 30 czerw 
ca 1932 r. na okres conajm niej 
dw uletni, oraz skorygow anie w 
porozum ienia z Min. Przem. i 
H andlu przepisów  sanitarnych 
wymienionego rozporządzenia na 
podstaw ie wniosków zgłoszo
nych przez Sam orząd G ospodar
czy Rzemiosła.

Również M inister O pieki Spo
łecznej p. M. Zyndram  - Kościał- 
kowski i Y.-Minister p. D r. E. 
P iestrzyński odnieśli się z całko
w itą życzliwością i p rzychylno
ścią do postulatów  Sam orządu 
Gospodarczego Rzemiosła omó
wionych z przedstawicielam i

Związku Izb na aud jencji, w w y
niku czego należy się spodzie
wać, że w  najbliższych dniach 
w yjdzie rozporządzenie M ini
stra  O pieki Społecznej odzna
czające w ejście w  życie rozpo
rządzenia z dn. 30. VI. 1932 r. o do
zorze nad mięsem i przetw oram i 
mięsnemi o dalsze dw a lata t. zn. 
do roku 1938-go.

K w estja należytego zorgani
zowania obrotu  żywcem, mięsem 
i przetw oram i mięsnemi je st jed- 
nem z bardzie j pow ażnych za
gadnień gospodarczych. Zagad
nienie to m a charak ter ogólny i 
w szechstronny, gdyż wchodzą, 
tu  w grę zainteresow ania całej 
ludności, bo, rolnictwo, handel, 
rzemiosło, przem ysł i wreszcie 
w ielom iljonowe rzesze konsu
mentów są z niem związane.

W ładze W ykonaw cze m ają  w 
tym  w ypadku przed  sobą p ro 
blem  do rozw iązania bardzo 
skom plikow any i nic dziwnego, 
że p ro jek ty  ustaw  i w ydaw ane 
rozporządzenia nastręczają  nie
raz pew ne uwagi te j lub innej 
strony zainteresow anej, a naw et 
często pnzy zetknięciu się z ży
ciem próby tej nie w ytrzym ują.

Na tem obecny ogólny szkic 
sy tuacji ry n k u  mięsnego koń
czym y z równoczesną zapow ie
dzią, że do spraw  tych stale bę
dziem y na łam ach Rzemiosła 
pow racać w m iarę posuw ania się 
prac G łów nej Targow iskow ej 
Komisji Nadzorczej.

i M I H I M  KASA 0 1 1 1 0 1 (1  '
B j f l H  ■  J A  “ W *  J M  Ś F *  m  ■  Instytucja p r a wa  publicznego I pupilarnej pewnoś c i

BWB ® I  w A  a J I  mM ■  U B  B GDYNIA Róg Skweru Kościuszki I ul. Świętojańskiej

^ Tel. Centrala: 29 .51, 29-52 , 29-53, i 29 -54

|  W k ła d y  do wysokości 2 .5 0 0  z ł.  w o ln e  sq od za ję c ia .
|  O b r ó t  ro czn y  zł. 2 2 0 .0 0 0 .0 0 0  |

W k ła d y  i lo ka ty  » 5 .5 0 0 .0 0 0  I
|  K ap ita ły  w łasne  » 7 0 0 .0 0 0  |j
| Rzemieślnicy pragnący osiedlić się w Gdyni wszelkie wkłady i lokaty przesyłać mogą przekazem ą

P. K. O .  W a rs z a w a  5 1 .1 9 0  |
|  P. K. O .  P o z n a ń 2 0 8 .0 4 2  |

na konto Komunalnej Kasy Oszczędności miasta G D Y N I  ą
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Z ŻYCIA SAMORZĄDU RZEMIEŚLNICZEGO  
I ORGANIZACYJ RZEMIEŚLNICZYCH

Z  Izby Rzemieślniczej w Łodzi
W spraw ie Kom isji Obciążeń.

Uchwałą Zarządu Izby z dnia 
25 czerw ca 1936 r. powołano do 
życia „Komisję Obciążeń przy  
Izbie Rzem ieślniczej w Łodzi"', 
k tó re j zadaniem  będzie rozw a
żanie i opinjow anie p ro jek tów  
ustaw  i rozporządzeń, dotyczą
cych obciążeń w arsztatów  rze
m ieślniczych względnie ich w ła
ścicieli .ona rzecz budżetu pań
stw owego oraz Sam orządu Tery- 
torjalnego.

Skład Komisji je s t n astęp u ją 
cy:- Przew odniczący — W ice
p rezes  Izby p. A ndrzej Lew an
dowski, delegat Izby — radca Jó
zef llanem an. Członkowie: p.
A lo jzy  M eissner — m istrz cie
sielski., p. Stanisław  Leśniew ski— 
m istrz stolarski, A rtu r W utke — 
m istrz kraw iecki, p. Teodor Ku- 
Ibiewicz — m istrz ślusarski, p. 
M ajer G oldberg — m istrz p ie 
karsk i, p. Izydor K ram arz — 
m i trz cholew karski, p. Hersz 
Kolski — mistrz, fryzjersk i. Se
k re ta rz : K ierow nik W ydziału
Praw no
S. Bajgelm an.

Zebranie K onstytucyjne Kom> 
sji odbędzie się w lokalu Izby 
dnia 6 lipca o godz. 19.30.

Księga Pam iątkow a. Wobec 
tego, że prace nad Księgą Pa- 
p iiątkow ą po Rzem ieślniczej Wy 
staw ie - Targach w Łodzi dobie
g a ją  końca, Izba Rzem ieślnicza 
kom unikuje, że zapisy trw ać bę- 
xlą jeszcze ty lko  k ilka  dni.
, Zgłoszenia na zam ówienia w 
pow yższym  w ydaniu należy k ie 
row ać do Izby Rzemieślnicze j w 
Łodzi, M oniuszki 6, telef. 188-39. 
O płata  ty tu łem  zw rotu  kosztów 
w ykonania klisz do fo tografji 
poszczególnych stoisk, oraz kosz
tów  d ru k u  w ynosi dla rzem ieśl
ników  zł. 30, dla przem ysłow 
ców zł. 100 za całą stronę w 
Książce Pam iątkow ej.

Podatkow ego Izby mgr.

w Pyzdrach, na k tórem  został 
w ybrany  Starszym  Cechu p. Jan 
Rem pinski, podstarsi p. p. Józef 
Zabierek i Stanisław  Burdaszew- 
ski — członkowie Zarządu pp. 
Wąsiewicz Rafał, Rogoziński S ta
nisław  i Silski Antoni.
i W dniu 4 lipca r. b. o godz. 
20-ej odbyło się W alne Zebra
nie Cechu P iekarzy  w  S taw iszy
nie, a dnia 12 lipca r. b. o godz. 
14ej odbędzie się W alne Zebra
nie Cechu Rzeźniczego w  Pyz
drach.

D nia 30 czerwca r. b. w w ar
sztacie m echanicznym  p. Dm ow
skiego w Łodzi, p rzy  ul. P io tr
kowskiej 256, odbył się zorgani
zow any przez Izbę Rzem ieślni
czą w Łodzi pokaz m aszyny do 
cięcia m etali „C orta", a dokona
ny przez firm ę „Spawotechnika"", 
k tó ry  w yw ołał duże Zaintereso
w anie m iędzy rzem ieślnikam i 
branży  m etalow ej, tem w ięcej, że 
maszyna pracow ała bez zarzutu, 
w ykazu jąc dużą oszczędność p ra 
cy. M aszyna „C orta" tn ie nie- 
,tylko proste kaw ałk i żelaza i

blachy, lecz rów nież fasonowe, 
co daje  możność stosowania m a
szyny przy  robieniu t. zw. szny- 
tów.

Spraw a nabyw ania zlata. —
W związku z w ejściem  w życie 
dekretu  P rezyden ta Rzeczypo
spolitej z dnia 26 kw ietn ia  r. b. 
W spraw ie obrotu pieniężnego z 
Zagranicą oraz obrotu zagranicz- 
peini i k rajow em i środkami, p ła t
niczemu zaszła po trzeba u regu 
low ania spraw y nabyw ania zło
ta od Banku Polskiego lub rafi- 
nerji, na  potrzeby  w arsztatów  
jub ilersk ich , złotniczych, g ra 
w erskich i zegarm istrzow skich.

W tyun celu Izba Rzemieślnicza 
w Łodzi pow ołała Komisję Złoit- 
niezo - Jubilerską, k tó ra  rozpo
czyna swą działalność w dniu 5
1). ni.

W zw iązku z powyższem w ła
ściciele w arsztatów  jubilerskich, 
złotniczych, graw erskich i zegar
mistrzowskich zapotrzebow ania 
sw oje na złoto w inni zgłaszać do 
Izby Rzem ieślniczej w Łodzi, 
gdyż przydział złota dokonyw a
ny będzie na mocy orzeczeń Izby.

Z  Nowogródzko-W śleńskiego Instytutu 
Rzemieślniczego w W iln ie

i
Z ŻYCIA ORGANIZACYJ

i Dnia 31 m aja  r. b. odbyło się 
W alne Zebranie Cechu Szewców

„W ileńsko - N owogródzki In 
sty tu t Rzem ieślniczy w Wilnie 
przeprow adza w czasie od dnia 
14 lipca do dnia 22-go sierpnia 
b. r. w  Rakó w i,e (s t. kol. Ołech- 
nowicze), ośrodku ceram iki lu 
dowej na W ileńszczyźnie, Kurs 
C eram iki A rtystycznej pod fa
chowem kierow nictw em  inżynie
ra  - ceram ika Tadeusza Szafra- 
na.

K urs poza wiadom ościami tech
nologicznemu uw zględni w  sze
rokimi zakresie elem enty ceram i
ki artystycznej, w  szczególności, 
zaś zdobnictwo reg jonałne wi
leńskie.

Ze w zględu na artystyczny 
charak ter K ursu, In sty tu t p rzy j 
mie w charak terze słuchaczy

,nadzw yczajnych k ilku  kandy 
datów  posiadających odpow ie
dnie w ykształcenie w dziedzinie 
sztuk pięknych.

Celem propagow ania w y
twórczości zdobnictw a ludow e
go Insty tu t pobiera jedyn ie  przy 
zopisie 10 zł., ty tu łem  zw rotu 
kosztów m aterja łów  zużytych 
przy  ćwiczeniach praktycznych.

Koszt dziennego utrzym ania 
nie przekroczy 1J4—2 zł. dzien
nie.

Zapisy p rzy jm u je  do dnia 
10-go lipca W ileńsko - Nowo
gródzki In sty tu t Rzem ieślniczy 
w Wilnie, ul. G dańska 6, po dniu 
lOgo lipca — M. Jagodziński — 
poczta Raków k/Olechnowicz.
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R edakcja „Rzemiosła 
m ała od Polskiego Związku In 
żynierów  budow lanych następu
jące pismo:

Do ostatniego ustępu a r ty k u 
łu p. t. „Praw o budow lane  a m t-  
rarstw o i ciesielstwo" (Rzemio
sło Nr. 25 z dnia  21 czerwca 
1936) w k ra d ły  się pew ne nieści
słości, o k tó ry c h  sprostoAvanie 
uprzejm ie prosim y w  n a jb liż 
szym zeszycie czasopisma WPa- 
nów.

PP. prof. Paszkowski, inż. Dy- 
żewski i inż. L uft nie uczestni
czyli w obradach jako w prow a
dzeni na salę przez p. inż. P a
prockiego, lecz zostali wezwani 
do udziału w obradach podkomi
sji budowlanej sejmowej w cha
rakterze przedstawicieli Polskie
go Związku Inżynierów  Budo
wlanych przez p. posła Madey- 
skiego, jako referenta ustaw y bu
dowlanej, działającego w imieniu 
Komisji Budowlanej.

Nie odpow iada rów nież rze
czywistemu stanowi rzeczy iw ier 
dzenie artyku łu , iż „nastrój

CO WIDZIMY NA TARGACH.

Trzecie z rzędu Tairgi G dyń
skie; o tw arte w dniu 28 czerwca 
1936 r. w ykazu ją  dobitnie, iż 
rozw ój G dyni i na  odcinku ta r 
gowo - w ystaw ow ym  czyni sta
le postępy. T argi tegoroczne po
święcone są ja k  wiadomo akcj i 
rozbudow y w ielk iej Gdyni. 
Zgromadzono na nich p rzede
wszystkiem  najrozmaitsze arty
kuły budowlane, wśród k tó rych  
nie brak  takich, które pojawiły 
się na ry n k u  w ostatnich tygo
dniach i szerszem u ogółowi nie 
są jeszcze znane.

Ciasne ram y Targów  nie po
zw alają na /zorganizowanie ob
szernej w ystaw y  - targów . W 
każdym razie  to co tu  pokazano 
świadczy o dużym wysiłku D y
rekcji Targów, która starała się, 
aby na stosunkowo niewielkim  
obszarze zgromadzić jaknajwię- 
cej rzeczy nowycli, któ re  mogły
by7 zainteresow ać sfery  budow-

nie sp rzy ja jący  obronie po 
praw ek. zgłoszonych przez Sa
morząd Rzemiosła pogłębił się 
w skutek agresywnego stano
wiska przem ysłowców budow la
nych i inżynierów ", gdyż na 
sali nie bvli obecni przem y
słowcy budow lani, a stanow i
sko inżynierów  w stosunku 
do popraw ek zgłoszonych przez 
Samorząd Rzemiosła było ści
śle rzeczowo i bynajm n ie j nie 
skierow ane przeciw ko in tere
som rzemiosła, a miało je d y 
nie ma celu usunięcie ze zgło
szonych popraw ek niekonsek- 
w encyj praw nych. Stanowisko 
to zostało w całej pełni poparte 
przez obecnego na sali obrad 
przedstaw iciela Rządu' i za
akceptow ane przez uchw ałę 
znacznej większości Członków 
Podkom isji.

D ziękując uprzejm ie za ła
skawe zamieszczenie pow yższe
go sprostowania, pozostajem y

Z wysokiem poważaniem
Prof. inż. dr, Stefan B ryła 

W iceprezes Związku

lane p rzybyw ające  na Targi, 
a przymieść korzyść wystawcom.

Wskazanem jest przeto, aby 
rzemiosło budowlane, szczególnie 
te, któremu niedalekie miejsce 
zamieszkania od Gdyni pozwala 
łatw iej tam przybyć, aby ono 
przybyło jaknaliczniej na Tar
gi Gdyńskie. Pom yślano też 
o tych, k tó rzy  zam ieszkują da
lej. W ykupując bowiem k artę  
'uczestnictwa p rzy b y w ający  na 
Targi w drodze pow rotne j otrzy- 
m u ją  75% zniżki cen biletu.

W ystńw cy w  dziale a r ty k u 
łów budow la nych sk ładają  się 
z kupców, przem ysłowców i rze
mieślników. W śród tych ostat
nich n ie b ra k  jest takich, dla 
których istn iały  w ielkie trudno
ści do pokonania, aby w Targach 
G dańskich wziąć udział, mimo 
to jed n ak  postanow ili i oni p rzy 
czyni ić się godnie do zaprezento
wania rzem iosła na Targach. 
Eksponaty rzemiosła powroźni- 
czego jak , sieci rybackie, zda

niem zainteresow anych sfer ry 
backich sto ją na bardzo wyso
kim poiziomie.

Rzemiosło ślusarskie w ystąp i
ło z różnem i.w yrobam i w  zakre
sie te j b ranży  wchodzącemu, 
w śród k tó rych  nie b ra k  było 
szeregu nowości. Na 'w yroby  te 
zwrócili specjalną uwagę Pan 
W icepremier Kwiatkowski i Pan 
Minister Przemysłu i Handlu
A. Roman, chwaląc precyzję  
w ykonania i solidność wyrobów.

Rzemiosło zduńskie pokazało 
cały szereg pieców, wśród któ- 
rycli podobnie ja k  i w innych 
branżach jest dużo różnych 
udoskonaleń, świadczących o ży
wotności poszczególnych war
sztatów. Jeden z z rzem ieślni
ków te j b ranży  w ystąpił z cie
kawymi w ynalazkiem , a m iano
wicie przenośnymi piecem żeliw
nymi, k tó ry  w ygląda jak  cen
tra lne  ogrzewanie, pozbawiony7 
jest jednak  ’ wszelkich ujem nych 
cech tegoż. Biec tem pó napełnie
niu wodą ogrzew a się za pomio- 
ieą ćtlelkfryozności. Nowość ta 
wzbudziła duże zainteresowa
nie. To samo da się powiedzieć 
o bul jerze wystawionym przez 
jedną z firm rzemieślniczych w  
ramach stoiska B. O. H. R. przy 
Izbie Rzemieślniczej w e W ło
cławku. Buł jer ten  wykonany7 
w edług ostatnich w ym agań tech
niki ogrzewa się za pomocą zwy  
kiego pieca kuchennego. Jest 
on niezmiernie ekonomiczny, da 
ie się łatwo zastosować w każ- 
dem mąjmmjejszem naw et miesz
kaniu  nuirpw auem  czy7 d rew nia
nemu a kosztuje napraw dę tanio, 
ho 'tylko 120 złotych.

D alej zauw ażyliśm y ciekaw ą 
nowość, a mianowicie kratę mo
siężną w  kształcie lite ry  U, w y
konaną pirzez jednego z miejseo- 
wvch rzem i eśłm ików.

Rzemiosło stolarskie było re 
prezentow ane bardzo nielicznie 
gdyż zaledwie przez jed n ą  f ir
mę, k tó ra  p o k a ja ła  nam w yb it
ny7 poziom te j dziedziny p roduk
cji. Galam terja d rew niana re 
prezentow ana b y ła  w stoisku B.
O. TJ. R. p rzy  Iźbie Rzem ieślni
czej w  G rudziądzu. N iektóre 
■z w ystaw ionych , . w yrobów  są 
exjportowane do Angl ji.

W zakresie w ytw orów  rze
miosła sto larsko - budow lanego 
m ieliśm y o k az ję  zobaczenia w y

Pismo Polskiego Zw igzku  
Inżynierów Budowlanych

otrzy-

Przybyw ajcie  jaknajliczniej na Targi Gdyńskie
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robów solidnych, chlubnie św iad
czących o trad y c ji stolarstw a 
polskiego. Stolarkę reprezen to
wało zwłaszcza stoisko zbiorowe
B. O. H. R. p rzy  Izbie Rzem ieśl
niczej we W łocławku.

Pragniem y zachęcić rzesze 
rzem ieślników, aby  p rzyby ły  
jaiknajliczniej na Targi, na k tó 
rych można dużo ciekaw ych 
rzeczy zobaczyć i w iele się nau 
czyć.

Ad. Minch. 

RZEMIOSŁO NA TARGACH 
GDYŃSKICH.

W ram ach tegorocznych T a r
gów G dyńskich w ystąpiło  b a r 
dzo okazale rzemiosło zgrupo
w ane w  złrorow ych stoiskach 
Izby Rzem ieślniczej w  G rudzią
dzu, oraz Insty tu tu  Rzem eślni- 
czego w  W łocławku. Eksponat v 
w ystaw ione przez Izbę R zem ieśl
nicza w  G rudziądzu w zbudziły  
w ielkie zainteresow anie u W ice
p rem iera  Kw iatkow skiego i Mi
nistra Przem ysłu i H andlu Anto
niego Romana, k tó rzy  szczegó
łowo zaznajam iali się z p roduk
cją rzem iosła pomorskiego. 
Dużem uznaniem  cieszyły się 
w ystaw ione w yroby  meblowe, 
potw ierdzające raz jeszcze 
dobra opinję o solidności i 
Wysokiem poczuciu artystycz- 
nem rzem ieślnika polskiego. 
Stoisko to w arte  je st zwiedzenia 
n ie ty lko przez rzem ieślników, 
ale i p rzez w szystkich, k tó rzy  
w jak iko lw iek  sposób s ty k a ją  się 
z. p rodukcją  rzem ieślniczą.

Stoisko In sty tu tu  Rzem ieślni
czego we W łocław ku umieszczo
ne w  bali ryback ie j zajęte jest 
głównie przez w yroby  powroiz-

Składajcie ofiary 

na

Fundusz Obrony 

Morskiej

nieze — liny  i sieci, k tóre to 
eksponaty  w zbudziły  w ielkie za
interesowanie.

Jak sfę dzięki Targom  G dyń
skim okazało, w ytw órnie sieci w 
k ra in  w y rab ia ją  a rty k u ły  ry 
backie zupełnie odpowiednie dla 
rybołów stw a morskiego, k tó re  z 
powodzeniem mogą zastapić im
portow any dotąd a rty k id  zagra
niczny.

PIERWSZE TRANZAKCJE NA 
TARGACH GDYŃSKICH

Już w  pierw szych dniach po 
o tw arciu  Targów  G dyńskich zo
stały  zaw arte dość liczne fran- 
zakcje. K ilka firm  z działu 
elektrotechnicznego i m etalo
wego uzyskało zamówienia na

1.
Zarząd W ystaw y ustanaw ia 

G eneralnym i E kspedytoram i W y 
staw y firm y:

C. Hartwig, Spółka Akcyjna 
i A. W róblewski i S-ka, Sp. 

Akc.
Powyższe fiirmy są w yłącznie 

upraw nione i obowiązane do u-

s w o j e  a r ty k u ły .  W  d z ia le  r y b a c 
k im  sp r z e d a n o  k i lk a  k o m p le tó w  
l in . D u ż e m  p o w o d z e n ie m  c i e 
s z y ł y  s ię  s to isk a  ze sp rzętem  d o 
m o w y m , w  k tó r y c h  d o k o n a n o  
w io lo ik ro tn ych  tranizakcyj. R ó w 
nie  d u że  z a in te r e s o w a n ie  b y ło  
na s to isk a c h  z m a s z y n a m i  do p i 
san ia  i l ic z e n ia  k tó r y c h  peAvna 
i lo ść  zosta ła  sp rzed an a .

B i u r o  O r g a n i z a c y j n o -  

H a n d l o w e  R z e m i o s ł a  
Z w iq z k u  Izb  R zem ieśln iczych  

(B. O .  H. R.)
u d z i e l a  p o r a d  h a n d l o w y c h

sku teoznian ia  w  obrębie  p lacu  
w ystaw ow ego  p rzew odów  eks
pona tów  na m iejsca w ystaw ow e, 
w yznaczone p rzez  Zarząd Wy- 
staAvy i do dokonyAvaniia reek- 
spedycji  tych  eskponatÓAV z 
m iejsc  w ys taw ow ych  do m iejsc  
przeznaczenia.

K ażdy W ystaw ca w inien wy-

W ysław a  M etalow o-Elektrotechniczna  
w  W arszaw ie

W ie lk ie  z n a c z e n ie  p ro p a g a n -  
doAve W ystaAvy, m a te r ja !  in fo r 
m a c y j n y  ja k im  b ę d z ie  o n a  d la  
W ła d z  i in s t y t u c y j  państA vow ych  
o r a z  odbiorcÓAV p r y w a t n y c h  
u tr w a lo n e  z o s ta n ie  av WydaAV- 
n io tw ie  m o n o g r a f ic z n o  - in form a-  
c y j n e m :  „K a ta lo g  W ystaAvy“ .

„ K ata lo g  W ystaA vy“ sk ła d a ć  
s ię  b ę d z ie  z  t rzech  częśc i:

C z ę ść  I-sza. A r t y k u ł y  i e n u n 
c j a c j e  przedstaAvicieli życia  g o 
sp o d a r c z e g o  P o lsk i .

C z ę ść  II-ga. P la n  WystaAvy, 
a l fa b e ty c z n y '  sp is  w y s t a w c ó w ,  
sp is  b r a n ż o w y .

Część III-cia. D ział in fo rm a
cy jno  - opisoAvy.

W  wydaAvnictw,ie tem  n ie  po-

Avinno za b ra k n ą ć  ani j e d n e j  f i r 
m y zAviązane j z działem  m etalo- 
Avym i e lek tro techn icznym , teiu- 
ba rdz ie j ,  że ka ta log  po zakoń
czeniu W y s ta w y  rozesłany  zo
stanie do w szystk ich  zaintereso- 
w anych  in s ty tu tc y j  pa ń s tw o 
w ych i kom u n a ln y ch  i do n a jp o 
w ażn ie jszych  placÓAvek gospo
darczych  w  k r a j u  i zagranicą.

W szelką korespondencję w 
sprawach katalogu prosim y k ie 
row ać pod adresem : R edakcja
katalogu W M. EL. WarszaAca, 
PułaAvska 2-a.

Z poAvażaniem
Wystawa Przemysłu 
Metalowego i Elektr. 

Sp. z o. o.

Regulamin transportowy dla W ystaw ców  
W ystaw y Przemysłu M etalow ego i Elek
trotechnicznego w W arszaw ie  w r. 1936
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brać jedną a  2-ch w yżej w y 
szczególnionych firm  i zwracać 
się do w ybranej przez siebie f ir
my we w szystkich spraw ach od
noszących się do ekspedycji je 
go eksponatów.

2 .

W szystkie k ra jow e przesy łk i 
drobnicowe i wagonowe w inne 
być adresow ane na listach p rze
wozowych, ja k  następuje:

Wystawa Przemysłu Metalowego 

i E l e k t r o t e c h n i c z n e g o  
w  W arszaw ie

stacja W a r sz a w a  C łó w n a

A w iz ow ać  firmie:

Uwaga. Nad lin ją  kropkow aną 
w inna być umieszczona nazwa 
fej f in n y  ekspedycyjnej, k tó re j 
W ystaw ca 'zdecydował się po
w ierzyć ekspedycję swoich eks
ponatów, a w ięc: albo nazwa
firm y „C. H artw ig S. A.“, albo 
firm y „W. W róblew ski i S-ka
S. A.“.

P rzy  ładunkach wagonowych 
należy do wspomnianego adresu 
dodawać: „Bocznica I Pu łku  Lot 
niczego, Mokotów".

Na listach przew ozow ych na
leży w yraźnie podaw ać firm ę 
względnie nazwisko W ystawcy, 
Nr. Paw ilonu oraz Nr. stoiska 
oraz w inna być zamieszczona
w zm ianka: „Towar wystawo-<6w y .

Te same dane należy umiesz
czać n a  nalepkach, k tórem i w in
ny  być oblepione poszczególne 
sztulki eksponatów. Zarząd W y
staw y prześle W ystaw cy odpo
w iednią ilość tych nalepek.

3.

Przewóz kolejowy za ekspona
ty, w ysyłane pod wyżej w skaza
nym  adresem, winien być przez 
W ystawców opłacony zgóry przy 
nadaniu, t. j. franko st. W arsza
wa — Główna. Przesyłek nie- 
frankow anych, a więc z nieopła
conym przewozem kolejowym, 
ekspedytor W ystaw y nie jest zo
bowiązany w ykupyw ać.

4.
Wystawcom przysługuje p ra 

wo bezpłatnego powrotnego prze
wozu kolejowego na kolejach 
polskich za frachtem  zwykłym  
pod warunkiem, że przesyłki do 
pierwotnej stacji nadawczej i na 
tym  samym szlaku kolejowym w 
tej samej lub mniejszej wadze, w 
tej samej lub mniejszej ilości 
sztuk, oraz nie później jak  w 
ciągu 28 dni od daty  oficjalnego 
zamknięcia W ystawy.

Przesyłki bagażowe nie korzy
stają przy icli zwrocie z bezpłat
nego przewozu kolejowego.

Niestosowanie się do wskazó
wek wyżej podanego § 2. niniej
szego Regulaminu, a więc od
mienne adresowanie przesyłek, 
pociąga za sobą u tratę  korzyści z 
bezpłatnego powrotnego przewo
zu kolejowego, opóźnienie przy
bycia transportu i zwózki na stoi
sko i t. p.

Eksponaty winne być nada
wane ze stacji nadawczej wprost 
do W arszaw y bez żadnych prze
ładunków.

5.
Eksponaty odebrane do tran 

sportu, ekspedytor W ystaw y jest 
obowiązany oddać na stoisku 
W ystaw cy do rąk  samego W y
stawcy lub jego upełnomocnio
nego zastępcy. W ystawca fest 
obowiązany podać uprzednio 
Zarządowi W ystawy i General
nemu Spedytorowi W ystaw y 
imię i nazwisko swego zastępcy. 
Jeżeli w chwili zwiezienia ekspo
natów  na stoisko niema ani W y
stawcy, ani jego zastępcy, to 
wówczas ekspedytor W ystawy 
ma praw o złożyć przywiezione 
eksponaty na stoisku W ystaw y 
'za pisemnem potwierdzeniem 
funkcjonariusza Zarządu W ysta
wy. Odpowiedzialność ekspedy
tora W ystaw y kończy się wobec 
W ystaw cy z chwilą złożenia 
zwiezionych eksponatów na stoi
sku W ystawcy.

6.
Reespedycję eksponatów w y

konuje ekspedytor W ystawy ty l
ko na pisemne zlecenie W ystaw 
cy lub jego zastępcy.

Reekspedycja lub Avywóz ek
sponatów z terenu W ystaw y pod
czas jej trw ania lub po jej za
kończeniu mogą być usku tecz
nione ty lko na podstawie pisem 

nej przepustki, podpisanej przez 
Zarząd W ystaw y i Generalnych 
Spedytorów W ystaw y, a stw ier
dzającej, że wszelkie należności 
wystawowe i ekspedycyjne zo
stały przez W ystawcę całkowicie’ 
uregulowane.

7.
W ystawcy, którzy m ają zam iar 

w ystaw iać eksponaty, pochodzą
ce z zagranicy, a podlegające 
normalnej lub w arunkow ej od
praw ie celnej, winni w interesie 
własnym zawczasu porozumieć 
sic z ekspedytorem W ystawy, 
celem uzyskania od niego szcze
gółowych inform acji o sposobie 
i w arunkach załatwienia form al
ności celnych.

8.
G eneralny Ekspedytor W ysta

wy oblicza Wystawcom koszty 
ekspedycyjne podług niżej poda
ne} taryfy .

Rachunki ekspedytora W ysta
w y są płatne w przeciągu S dni 
od daty  ich wystawienia.

9.
Próżne opakowanie ekspona

tów przechowuje ekspedytor 
w ystaw y w swoich własnych 
składach i dostarcza je na żąda.- 
nie W ystaw cy za opłatą niżej 
podaną w taryfie.

10.
Celem uniknięcia ew entual

nych trudności przy dostawie 
eksponatów w ostatnich dniach 
przed otwarciem W ystawy, w in
ni W ystaw cy we własnym intere
sie tak zadysponować wysyłkę 
eksponatów, żeby nadeszły one 
do W arszawy najpóźniej na 5 dni 
przed otwarciem W ystawy.

U .
W ystawcy w interesie w ła

snym w inni ubezpieczać tra n 
sporty eksponatów od ryzyka 
uszkodzeń w drodze. Ekspedytor 
W ystaw y nie odpow iada za usz
kodzenia nieubezpieczonych tran 
sportów.

1 2 .

TARYFA EKSPEDYCYJNA

1. Niżej podane staw ki nor
malne liczą się:

przy drobnicy za wyładowa-



Str. 8 R Z E M I O S Ł O Nr. 28

nie z wagonu kolejowego na sta
cji W arszawa Główna, zwózkę 
na teren W ystaw y —

przy przesyłkach wagonowych 
za w yładow anie z wagonu kole
jowego z bocznicy W ystawy —

oraz za dostarczenie do w ska
zanego pawilonu, bez ustaw ienia 
na stoisku.

Wagę przesyłki zaokrągla się 
do obliczenia wzwyż do pełnych 
100 kg.

S T A W K I  O D  100 KG.

Przy w a d ’ e w śztu ce niewiększej jak:

4C0 kg

Zł
400—1000 kg

Zł.
1000—2000 kg

Zt
2000—3000 kg

Zł.

DROBNICA:
Przy przesyłkach do 1000 kg . 1, 0 2,50

1.001 — 1.5C0 „ 1,60 2,25 3,— —
1.501 — 2.000 „ . 1,50 2,25 3,— —
2,001 — 3 000 „ . 1,50 2 — 3 — 3,30

Min im um  od przesyłk i . . . . . . 3,— — — —
PRZESYŁKI WAGONOWE:

Przy przesyłkach do 5.C00 kg . —,90 1,20 2,60
„ „ powyżej 5.000 „ . —,70 1,— 1,60 2,20

Min imum od p r z e s y ł k i .......................... 45,—- 60,— ICO,— 100,—

2. Przy stosowaniu stawek 
rozstrzyga najcięższa sztuka z 
danej przesyłki. Przy wadze 
przenoszącej 3000 kg. w sztuce, 
koszty zwózki podług każdora
zowej umowy.

W razie konieczności użycia 
przy w yładunku urządzeń spe
cjalnych (jak rusztowania, ram 
py, dźwigi, rolki, sanki i t. p.), 
odnośne koszty dodatkowe będą 
liczone według cen własnych.

Ceny zwózek eksponatów prze
strzennych w rozumieniu taryfy  
P. K. P. są o 23% wyższe.

5. Ceny zwózek eksponatów, 
nadesłanych w ciągu ostatnich 
trzech dni przed otwarciem W y
stawy, podw yższają się o 50%.

4. Staw ka za przechowanie 
próżnego opakowania w raz z za
braniem  i powrotnem dostarcze
niem na teren W ystawy, wynosi 
Zł. 5.-^- od m etra sześć., oblicza
jąc każdy rozpoczęty metr sześć, 
za pełny.

5. Czynności pakarskie (roz
pakow anie i opakowanie) podług 
każdorazowej umowy.

Za dostarczenie pakarza Zł. 2.— 
za godzinę, za robotnika — Zl. 
1.25 za godzinę przy zastosowa
niu ustawowego dnia pracy.

6. P rzy powrotnej wysyłce 
eksponatów z W ystaw y obowią
zują w yżej podane stawki.

7. Koszty podstawienia wago
nu na bocznicę opłaca W ystaw 
ca.

PODATKI I USTAWODAWSTWO PODATKOWE
Ustawa o państwowym podatku  

przem ysłow ym
W D zienniku U staw  R. P. z m aja 1936 r. w spraw ie oigłosze- 

dnia 19 czerwca 1936 r. Nr. 46, ,-nia jednolitego tekstu  ustaw y o 
poz. 339 — ukazało się obwiesz- państw ow ym  podatku  przem y 
czernie M inistra Skarbu z dnia 30 słowym.

O kóln ik  M inisterstwa Skarbu z dn. 19 czerw ca  
1 9 3 6  r. L. D V. 4 0 0 7 4 - 4 - 3 6  w sprawie ulg 

w państwowym podatku przem ysłowym  
w  zw iqzku z akcjq zw alczan ia  bezrobocia

na podstaw ie art. 39 ustaw y o 
państw ow ym  podatku  przem y
słowym (Dz. U. R. P. z 1934 r. Nr. 
76 poz. 716) zarządza co następu 

.je:
Przedsiębiorstw a przem ysło

we, wym ienione w cz. II lit. C 
rozdziały XVIII u XIX taryfy , sta 
nowiącej załącznik do art. 23 u- 
staw y o ,  państw ow ym  podatku 
przem ysłowym , o ile w  okresie 
od dnia 1 lipca 1936 r. do dnia 
31 g rudnia 1936 r. powiększą

Do w szystkich Izb Skarbo
wych, U rzędu W ojewódzkiego 
śląskiego (W ydział Skarbow y) 
oraz w szystkich Urzędów Skar
bowych.

W zw iązku z akcją  zwalczania 
bezrobocia M inisterstwo Skarbu 
w uzupełnieniu okólników  z dn. 
21 listopada 1935 r. L. D. Y. 316^4 
(4) 3 (Dz. Urz. Min. Skarbu Nr. 
33 poiz. 752) i z dnia 28 lutego 
1936 r. L. D. Y. 37101(4)36 (f5z. 
Urz. Min. Skarbu  Nr. 6 poz. 196)

ilość zatrudnionych robotników  
ponad najw yższą norm ę przew i
dzianą w  okólnikach z dnia 21 li
stopada 1935 r. L. D. Y. 51634(4)35 
i z dnia 28 lutego 1936 r. L. D. Y. 
37101(4)36:

a) zwolnione będą od obowiąz 
ku dopłaty  do przew idzianej w 
ustaw ie o państw ow ym  podatku 
przem ysłow ym  ceny świadectw  
przem ysłow ych wyższej katego
r ii .

b) niezależnie od zwolnienia 
od obow iązku dopłaty  do ceny 
św i adectw  przem ysłow ych w yż
szej k a tego rji o trzym ają , o ile 
w okresie od dn. 1 lipca 1936 r. 
ido dnia  15 grudnia 1936 r. po
w iększą ilość zatrudnionych ro
botników ponad najw yższą n o r
mę, p rzew idzianą w  okólnikach 
z dnia 21 listopada 1935 r. L. D. 
Y. 31634(4)35 i z dnia 28 lutego 
1936 r. L. D. Y. 37101(4)36 conaj- 
mniej p rzez trzy  miesiące boni
fikatę ceny św iadectw a przem y
słowego, w ym aganego na rok 
1936 w w ysokości określonej w 
poniższej tabeli;
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Wysokość bo Zwiększenie ilości zatrudnionych robo tn ików , pcr.ad najwyż-
n i f ika ty  od ce szą normę przewidzianą w okó ln ikach  LL. D. V. 31634/4/35
ny świadectwa 
p rzem ys łow e
go wymagane
go na rok 1936 
wraz ze wszys
tk ie m !  dadat- 

kami

i D. V. 37101/4/36 przy categorj i świadectwa przemysłowego

11 I 11 IV

przy fabrykacji 
ręcznej

przy stosowaniu 
s Iników

VIII111

V VI VII V VI VII

P rz e d s ię b io r s tw a  w y m ie n io n e W cz II lit. C rozdz ia ł  X V I I I  taryfy

10$ o 70 o 25 o 10 0 5 0 2 0 1 0 3 o 2 o 1 —

20 $ o 140 o 50 o 20 o 10 o 4 o 2 o 5 o 3 o 2 —

30 $ o 210 o 75 o 35 0 15 0 6 o 3 0 7 o 4 0 3 o 1
40$ o 280 o 100 o 50 o 20 o 8 0 4 o 10 o 5 0 4 —

50 $ o 350 o 125 o 65 0 50 0 10 o 5 0 15 o 7 0 5 —

60 $ o 420 o 150 o 80 o 40 o 1 i O 6 o 20 o 9 o 6 —

70$ o 490 o 175 o 95 o £0 O 16 0 8 0 25 0 11 o 7 o 2
80$ o 560 o 2C0 o 110 0 60 0 20 0 10 o 30 o 13 0 8 —

90$ o 625 o 250 o 125 0 70 0 25 o 12 o 35 o 15 o 10 —

100$ ponad ponad ponao ponad ponad ponad ponad ponad ponad ponad
625 250 125 70, 25 12 35 15 10 3

P rze d s ię b io rs tw a  w ym ie n io ne w cz II l i t . C rozdz a ł  X IX  tary fy

10$ o 140 o 70 o 25. o 10 ó 2 0 1 o 5 o 2 0 1 ___

20$ o 280 o 140 o 50 0 20 0 4 0 2 0 10 o 3 0 2 —

30$ o 420 o 210 o 75 o 30 o 6 o 3 o 15 o 4 o 3 O 1
40$ o 5c0 o 280 o 100 o 40 0 8 0 4 0 20 o 5 0 4 —

50$ o 700 o 350 o 125 o 50 o 10 o 5 o 25 o 7 o 5 —

60$ o 840 o 420 o 150 o 60 o 12 0 6 0 30 o 9 0 6 —

70$ •o 980 o 490 o 175 o 70 o 16 o 8 0 35 o 11 o 7 o 2
£0$ o 1120 o 560 o .̂00 o 85 0 20 o 10 o 40 o 13 o 8 —

90$ o 1250 o 625 o 250 0 100 0 [25 0 12 o 50 o 15 o 10 —

100$ ponad ponad ponad ponad ponad ponad ponad ponad ponad ponad
1250 625 250 100 26 12 50 15 10 3

B onifikaty dla przedsiębiorstw  
k a teg o rji p ierw szej świadectw  
przem ysłow ych przyznaw ane bę 
clą indyw idualn ie  na podania 
składane do M inisterstw a S kar
bu.

Zwolnienie od obowiązku do
p ła ty  do ceny św iadectw a p rze
mysłowego, wyższej kategorji 
p rzy  sługu je  p r z e ds iębd o rs t w o m, 
pow iększającym  ilość zatrudnię 
nionych robotników  z urzędu 
,(bez obowiązku składania indy
w idualnych podań).

Bonifikata z ceny św iadectw a 
przem ysłowego dla przedsię
biorstw  kat. 11 — VIII świadectw 
przem ysłow ych udzielana bę
dzie p rzez  te ry to rja ln ie  w łaści
wy urząd ;skarbowy na indy w i 
dualne podania płatników , w no
szone do dnia 31 g rudnia 1936 r. 
poparte . zaśw iadczeniem  m iej
scowego inspek tora pracy, stw ier 
dzającem  najw yższą ilość za- 
zatrudnionych robotników  w ro 
ku 1936 (do dnia 30 czerwca) 
oraz ilość faktycznie zatrudn io 
nych robotników  w okresie od

dnia 1 lipca 1936 r. do dnia  15 
g rudnia 1936 r. w edług poszcze
gólnych miesięcy.

O ile przedsiębiorstw o w okre
sie do dnia 30 czerw ca 1936 r. nie 
zatrudniało  najw yższej norm y 
robotników , przew idzianej w 
okólnikach z dnia 21 listopada
1935 r. L. D. V. 31634(4)35 i z 
dn ia  28 lutego 1936 r. L. D. Y. 
37101 (4)36, a w okresie od dnia 1 
lipca 1936 r. do dnia 15 grudnia
1936 r. pow iększyło stan za trud 
n ienia ponad tę normę, wówczas 
za podstaw ę obliczenia bonifika
ty  p rzy jm u je  się stan  zatrudnie-

Mimisterstwo Skarbu  p rzy  p i
śmie z dnia 1 lipca r.b. Nr. D. V. 
41255(4)36 przesłało do Związku 
Izb Rzem ieślniczych R. P. celem 
zaopinjow ania p ro jek t rozporzą 
dzenia M inistra Skairbu o w yko
nan iu  ustaw y z dnia 15 lipca

nia po dniu  1 lipca 1936 r. oraz 
.najw yższą norm ę zatrudnienia, 
przew idzianą w okólnikach z 

vdnia 21 listopada 1935 r. L. D. Y. 
,31634(4)35 i z dnia 28 lutego 1936 
r .  Ł. D. Y. 37101(4)36.

P rzyk ład :

N ajw yższa ilość robotników  za 
trudnionycb w okresie dnia 30 
czerwca 1936 r. w przedsięb ior
stwie przem yslowem , wyimienio 
p.em w cz. i i  lit. C rozdział XIX 
tary fy , stanow iącej załącznik do 
art. 23 ustaw y o państw ow ym  po 
datku  przem ysłowym , wynosiła 
200 robotników.

W okresie od 1 sierpnia  1936 r. 
do 15 g rudnia 1936 r. p rzedsię
biorstw o zatrudniało  300 robotni 
ków. B onifikata p rzysługu je  w 
stosunku do 50 robotników (20 % 
ceny świadectwa), poniew aż naj 
w yższa norm a zatrudnienia  w 
myśl okólnika z dnia 28 lutego 
1936 r. L. D. Y. 37101(4)36 w yno
siła dla przedsiębiorstw a p rze
mysłowego k a tego rji IV św ia
dectw przem ysłowych — 250 ro 
hutników.

Bonifikata ceny św iadectw a 
przem ysłow ego zaliczana będzie 
na poczet św iadectw a przem ysło 
wego na rok 1937 należnego od 
zakładu przem ysłowego p rzed 
siębiorstw a ubiegającego się o 
bonifikatę.

Podania o przyznanie bonifi
kat w ynikających  z niniejszego 
zarządzenia zw alnia się na pod
stawie art. 123 i 213 O rdynacji 
Podatkow ej (Dz. U. R. P. z . 1936 
14 poz.154) od obowiązku uiszcza 
nia op ła ty  stem plow ej, p rzew i
dzianej ustaw ą o opłatach stem 
plowych (Dz. U. Ił. P. z 1935 Nr. 
64, poz. 404).

Podsekretarz Stanu 
(—) F. Świtalski

1925 r. o państw ow ym  podatku 
p  r z em y s to w  y  nr.

Term in nadesłania op in ji—dz. 
20 lipca r.b. Związek izb p rze
stał powyższy p ro jek t Izbom 
Rzemieślniczym do zaopiniow a
l i  i a.

Projekt rozporzqdzenia M inistra Skarbu do 
ustawy o państwowym podatku przem ysłowym
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O kóln ik  Ministerstwa Skarbu z dnia 7 lipca  
1936  r. L. D. V. 4 13 16 -4 -36  w sprawie ulg 

w państwowym podatku przem ysłowym  
w zwigzku z akcjq zw a lczan ia  bezrobocia
Do wisizystkich I zl> Skarbo

wych U rzędu W ojewódzkiego 
Śląskiego (W ydział Skarbowy) 
oraz w szystkich Urzędów S kar
bowych.

W zw iązku z aikcją zw alczania 
bezrobocia M inisterstwo Skarbu 
w uzupełnieniu okólników  -z dn. 
21 listopada 1935 r. Nr. D. V. 
31634/4/35 (Dz. Urz. Min. Skarbu 
Nr. 33, poz. 752), z dnia 28 lu te
go 1936 r. Nir. D. Y. 37101/4/36 
,(Dz. Urz. Min. Skarbu  Nr. 6, poz. 
196) oraz z dnia 25 czerwca 1936 
r. Nr. D. Y. 40074/4/36 (Dz, Urz. 
Min. S karbu  Nr. 17 poz. 546) na 
podstawie art. 39 ustaw y o p ań 
stwowym  podatku  przem ysło
wym (Dz. U. R. R. z 1936 r. Nr. 
46, poz. 339) zarządza co nastę
pu je :

1. Przedsiębiorstw a przem ysło
we w ym ienione w cz. II lit. c 
rozdział XIV taryfy , stanow ią
cej załącznik do art. 23 ustaw y

sitowym, t. j. m iodosytnie oraz 
zakłady w yrabiające lak ier spi
rytusow y i politurę, o ile w o- 
kiresie od dnia 1 lipca 1936 r. do 
dmia 31 grudnia 1936 r. pow ię
kszą ilość (zatrudnionych robot
ników  ponad najw yższą normę 
przew idzianą w ustaw ie, zwol
nione będą od obow iązku dopła
ty  do przew idzianej w ustaw ie 
ceny św iadectw  przem ysłow ych 
w yzszej kategorji.

Nadto niezależnie od zwolnię 
n ia od obow iązku dopła ty  do ce
ny św iadectw  przem ysłow ych' 
wyższej ka tegorji przedsięb ior
stwa te o trzym ają, o ile w okre
sie od dnia 1 lipca 1936 r. do dnia 
15-go grudnia 1936 r. pow iększą 
ilość zatrudnionych robotników 
ponad najw yższą norm ę przew i
dzianą w ustaw ie conajm niej 
przez trzy  miesiące, bonifikatę 
ceny św iadectw a przem ysłow e
go, w ym aganego na rok 1936 w 
wysokości określonej w poniż
szej tabeli:

dectw przem ysłow ych kategorji 
d rug iej zam iast ustawowo p rze
w idzianej ka tegorji pierw szej, 
o ile w okresie od dnia 1 lipca 
do dnia 31 grudnia 1936 r. zak ła
dy te  — bez sprzedaży trunków  
— zatrudniać będą najw yżej do 
25 pracu jących , zaś — ze sprze
dażą trunków  najw yżej do 12 
pracujących osób, licząc w tem 
w łaściciela i członków jego ro
dziny.

Nasza uwaga:
Ulga z  rodziału II niniejszego 

okólnika dotyczy zakładów  ga
stronom icznych, w tem i cuk ie r
ni (pracownie rzemieślnicze).

N ależy nadm ienić, iż Związek 
Izb Rzem ieślniczych R. P. złożył 
w te j spraw ie m em orjały  do Mi
nisterstw a Skarbu  w m iesiącu 
styczniu i czerwcu r. b.

Ś.p. dr. Marcjan Szurlej
W dniu 3 czerwca b.r po 

długich i ciężkich cierpie
niach zm arł ś. p. dr. M arcjan 
Szurlej, radca w M inister
stwie Przem ysłu i Handlu.

U rodzony w Małopolsce 
w r. 1880, ukończył szkołę 
średnią w Przem yślu i w y
dział praw ny  U niw ersytetu  
Jana K azim ierza we Lwo
wie, bo rykając  się zawsze z 
trudnem i w arunkam i ma- 
terjalnem i. W r. 1910 w stą
pił do Polskiego Banku K ra
jow ego we Lwowie, gdzie 
przebyw ał do r. 1920. W 
międzyczasie służy ł w arm ji 
au strjack ie j, od grudnia zaś 
1918 r. do m aja  1919 r. w 
arm ji po lsk ie j; b ra ł czynny 
udział w obronie Lwowa. 
Zły stan  Jegx> zdrow ia nie 
pozwolił m u na dalszy po- 
oyt w w ojsku.

Od m aja  1920 r. ś.p. Zm ar
ły  pracow ał w M inister
stwie Przem ysłu i H andlu, 
zajm ując w niem — aż do 
chwili przedwczesnego zgo
nu — stanowisko referen ta 
spraw  rzem ieślniczych. Po
zostawił po sobie pamięć 
człowieka rzadkiej praw o
ści i dobroci, in teligentne
go, rzetelnej p racy  i obo
wiązkowości pracow nika i 
w yjątkow o zacnego kolegi.

Cześć Jego pamięci!

państw ow ym  podatku  przem y

Wysokość bo
n if ikaty  ^ o d  ce
ny świadectwa 

p rz tm ys fowego 
wymaganego 
na rok  1936 

wraz ze wszyst
k iem i doda t

kami.

Zwiększenie ilości zatrudnionych robo tn ików  ponad na jw yż 
szą norm ę przewidzianą w ustawie przy ka tegor j i  

świadectwa przemysłowego.

II III IV

przy fabrykacji 
ręcznej

przy stosowaniu 
s i ln ików

V VI V VI

10$ o 390 o 195 o 75 o 33 o 19 o 12 o 6
20$ 530 „ 265 „ ICO .. 41 „ 23 14 7
30$ „ 670 335 „ 125 „ 49 „ 2 / „ 17 8
40$ „ 810 405 150 „  57 , 31 „ 20 10
50$ „ 950 „ 475 „ 175 65 ., 35 „ 23 12
60$ .. 1090 „ 545 „ 200 .. 73 .  40 „ 26 ,. 14
70$ „ 1230 „ 615 225 ,. 82 „ 45 .. 29 .. 16
80$ „ 1370 t85 „ 250 . 91 .. 50 32 .. 18
90$ „ 1500 „ 750 „ 300 .. 100 .. 55 „ 35 .. 20

100$ ponad ponad ponad ponad ponad ponad ponad
1500 „ 750 300 100 55 35 20

Pozatem co się tyczy sposobu 
i trybu  przyznaw ania bonifikat, 
zw alniania od dopłaty do ceny 
św iadectw a przem ysłowego w yż 
szej kategorji, zaliczania bonifi
kat na poczet św iadectwa prze
mysłowego na 1937 rok  oraz b ra  
kn obow iązku uiszczania oipłai 
stem plow ych — obow iązują za

sady w yrażone w okólniku z 
dmia 25 czerwcu 1936 r. Nr D. Y. 
40074/4/36 (Dz. Urz. Min. Skarbu  
Nr. 17, poz. 546).

11. Zakłady (gastronomiczne, 
wym ienione w cz. II lit. A. rozdz. 
VII. mogą być z urzędu (bez sk ła
dania indyw idualnych podań) 
prow adzone na podstaw ie świa
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Przegląd prasy
Głos Rzemieślnika z dnia 28 

czerwca r. b. zaw iera m iędzy lu
nami om ów ienie uroczystości rze 
miteślrałczej w W yrzysku, gdzie 
odbył się pow iatow y zjazd rze
miosła, uśw ietniony poświęce
niem sztandaru  miejscowego od
działu Narodowo - C hrześcijań
skiego Zjednoczenia Rzemiosła. 
Prezesem R ady Pow iatow ej N. 
Ch. Z. R. w ybrano ponow nie p. 
W acława Malickiego z Nakla. 
Na uroczystościach był obecny 
prezes Sobczak z Poznania.

Następnie zamieszcza Głos 
Rzemieślnika sprawbzdamie z o- 
b rad  Plenarnego Zebrania N. 
Ch. Z. R. w  Poznaniu, k tó re  od
było się 22 czerwca r. b. O b ra
dom przew odni c,zył V.-Prezes 
Zarządu Głównego p. A ndrzej 
Trawińskii. R eferat w ygłosił dyr. 
Izby Rzem ieślniczej w  Pozna
niu p. Kurowiski. Na zakończe
nie przem aw iał prezes Izby p. 
Zakrzewski, zachęcając rzem io
sło grupy  m etalow ej do wszięcia 
udziału w  W ystaw ie Przem ysłu 
Metalowego i E lektrotechniczne
go w  W arszawie.

Pozatem zaw iera num er „Po
radn ik  Samodzielnego Rzem ieśl
n ika" oraz. „dział Izby Rzemieśl
niczej w  Poznaniu".

Gazeta Przemysłu Rzeźnickie- 
go przynosi obszerne omówienie 
uroczystości 500-Iecia cechu rzeź 
nickiego w Gnieźnie. O pis u ro 
czystości podaliśm y w poprzed
nim num erze.

Malarz z dnia 25 czerw ca r. b. 
(Nr. 12), poświęca w stępny a r ty 
ku ł zagadnieniu m otoryzacji 
k ra ju . N astępny a rty k u ł omawia 
obszernie sposoby propagandy w 
fachiu m alarskim . A rtyku ł nap i
sany jest przez p. W iktora W oj
ciechowskiego w  sposób bardzo 
ciekaw y i zrozum iały, zaw iera 
bowiem w zory redlagowainila li
stów reklam ow ych i pow inien 
być p rzeczy tany  przez każdego 
m alarza, k tórem u leży na sercu 
zwiększenie liczby swioich kli- 
j aut ów. Tego rodzaju  a rty k u ły  
miają w ielkie znaczenie dła rze
miosła, ponieważ uczą przedsię
biorczości i u ła tw iają  przystoso
w anie się do ciężkich w arunków  
gospodarczych drogą zwiększe
nia obrotów  p rzy  m niejszych 
zyskach.

Pozatem znajdujem y w num e
rze uw agi na m arginesie kon
ku rsu  u ję te  żywo przez p. Ja
na Nygę z Szopienic i obszerny, 
ja k  zwykłe, dział fachowy.

R edakcja „Rzemiosła stale 
podkreśla, że pismo „Malarz“ 
(Poznań, W ielka 10) dla swoich 
wielkich walorów fachowych i 
społecznych powinno znaleźć się 
w każdym malarskim warszta
cie.

Gazeta Polska z dnia 28 czerw 
ca r. b. zamieszcza w dlzinle go
spodarczym  a r ty k u ł p. t. „B ara
n y  krakow skie", w k tórym  po
ruszone jest 'zagadnienie hodo
wli owiec i p ro d u k c ji skór ko- 
żuiszmitazych przez rzemiosło cha
łupnicze w ojew ództw a k rakow 
skiego.

A utor artyku łu  broniąc in te
resów, a ściślej, egzystencji licz
nych chałupników , trudniących 
się w yrobem  kożuchów b a ra 
nich, zwalcza nastaw ienie władz 
kolejow ych, k tó re  ogłaszając 
p rzetarg  na kożuchy dla swoich 
fuinkc jonarjusizy, postaw iły wa
runki uniem ożliw iające chałup
nikom  krakow skim  otrzym anie

W ładze kolejow e żądają  aby 
kożuchy dostarczane m iały włos 
czarny, podczas gdy 98°/o barana 
kożuchowego krajow ego daje  su 
zow.iec biały. Przeciw  takiemu 
trak tow aniu  rodzimego rzem io
sła, zgłosiła Izba Rzemieślnicza 
w K rakow ie protest do Min. 
Przem ysłu i H andlu, ro zw ija ją 
cy się bowiem przem ysł chałup
niczy powinien znaleść opiekę i 
poparcie, a nie spotykać się z. u- 
tradn ien iam i forytującem i w y
roby zagraniczne (jak w tem 
w ypadku, rum uńskie). W ładze 
woj. krakow skiego’, łącznie z In 
spektorem  Pracy  w zrozumień i u 
potrzeb ubogiej ludności chałup
niczej, o tw orzyły  w  niedawnym  
czasie garbarn ię  (w Zem brzy
cach), k tó ra  odrazu podniosła 
jakość p rodukcji chałupniczej 
do rzędu w yrobów w P/olsce nie
spotykanych. D odać należy, że 
garbarnia w Zembrzycach stwo
rzona iz funduszów spółdziel
czych i społecznych pracu je  
głównie w dziale w ykańczania 
skór zw ożonych do n ie j p rzez o- 
kioliiczinych chałupników . O m a
w iając dlalej problem  im portu 
w ełny do Polski autor D r. L. B. 
kończy a rty k u ł w sposób nastę
pu jący :

„B arany k rakow skie swą pr zeza mówienia.

i n /  ffl^crzcrlc i s i ę
Książka pod tytułem:

j l  I j M i  I w u M i !
opracow ana  przez N acze ln ika  W ydz ia łu  Z w ią z k u  Izb
P. W Ł A D Y S Ł A W A  K O Z Ł O W S K I E G O

Książka zaw ie ra  na jaktua ln ie jsze  zagadn ien ia  podatkow e, d o 
tyczące O rd y n a c j i  p o d a tk o w e j,  b ieg łych  do sp raw  po 
datkow ych , podatku do cho do w eg o , p rz e m y s ło w e g o , od 
loka li ,  n ieruchom ości i n iek tó rych  o p ła t s tem plow ych .

Książka zosta ła  wydana  nak ładem  
Z w ią z k u  Izb Rzemieśln iczych R. P.

C e n a  e g z e f i s | j / a r z a  g r .  6 0
( K o s z t  p r z e s y ł k i  d o l i c z a  s i ę  o s o b n o )

Zamówienia należy przesyłać do Izb Rzemieślniczych, względnie do Admini
stracji „RZEMIOSŁA" w Warszawie, ul. Mazowiecka 1, m. 2
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graną p rzy  p rze targu  na dosta
wę kożuchów dla kolei zwiróciły 
uiwagę k ra ju  na fakt, fż by t tych 
zw ierząt w Piolsce jest zagrożo
ny. Ale i w ięcej zw róciły uwagę, 
że w należy cle u ję te j, a gospo
darczo zorganizow anej hodowli 
i eksploatacji' b aran a  leży jedna 
z dróg eOkfanomicznego podniesie
nia małego rolnika, rzem ieślnika 
i chałupnika, leży jedno z n a j
skuteczniejszych lekarstw  p rze
ciw zbędnemu przeciążeniu na
szego b ilansu handlowego im por
tem włókien niczego surowca ob- 
cesigo — leży w ielkie pole, szero
ka połonina dla racjonalnych, 
rentow nych, choć może rek lam o
wo niewdzięcznych juw estycy j“ !

Kurjer Warszawski z dnia 24 
czerwca r. b. zamieszcza p. t. 
„D ezorganizacja Rzem iosła“ w y
wiad z osobistością „kiedyś“ w 
śWiecie rzem ieślniczym  znaną, 
k tóra jednak  obecnie zupełnie u-

tracila w pływ y. Nazwisko infor
m atora Kuirjera W arszaw skiego 
„poszło w niepamięć44. Sam ten 
wstęp daje  inam ju ż  dużo do m y
śleń in, bo prim o: rzem ieślnicy o 
zasługach położonych dla rze
miosła pam iętają, a secumdo: 
dziwi nas w ybór inform atora 
Kuirjera W arszawskiego, k tó ry  
k ry ty k u je  anonimowo. Nie p rzy  
stoi to ani krytykow i, ani po
ważne mu pismu.

Oczywiście, że można różnie 
myśleć i mieć różne zdania o go- 
sp o dar c zyc h prze ja  wa ch ży c i a 
rzem ieślniczego, k tó re w  ostat
nich latach zaczynają p rzyb ie
rać nową foirmę. ale przesądzać 
z góry, że to je st form a zła — 
nieco zawcześnie. Rzeczowa k ry 
tyka jest bardlzo pożądaną i cen
ną, ale anonimowe zarzu ty  nie 
osiągną w tym  w ypadku celu, a 
ty lko stw orzyć mogą Dezorgani
zację w Rzemiośle. Nie p rzy 

puszczam y żeby o to w łaśnie re 
dakcji K u rje ra  chodziło i d la te
go w yrażam y nasze zdziwienie 
w ywołane pojaw ieniem  się tego 
a rty k u łu  w tak  pow ażnym  orga
nie. J ■ S.

UNIEWAŻNIENIE
ŚWIADECTW.

I) Uniew ażnia się książeczkę i 
świadectwo czeladnicze dla za
wodu szewskiego na imię Julja- 
na G liszczyńskiego, zam. w Ło
dzi. D okum enty powyższe zosta
ły skradzione.

O TY ŁO ŚĆ
o s ła b ia  s e r c e
Serca o ty tych ,  obłożone w a rs tw ą  t łusz
czu, p ra c u ją  z wysiłkiem, w y cz e rp u ją  
się i wcześniej o d m aw ia ją  posłuszeń
stwa. O ty łość  spow odow ana  jest złą 
p rzem ian ą  m a te r j i  a lbo zaburzeniem 

czynności g ruczołów  dokrew nych .  
Zioła M agistra  Wolskiego „D egrosa" 
zaw ie ra ją  jod organ iczny , zn a jd u jący  
się w m orskie j roślinie Y ahanga, k tó 
ry pobudza  organ izm  do spa lan ia  n a d 
miernego tłuszczu. S tosuje  się je  p rze 
ciw ko otyłości i nie w y m a g a ją  nne 

spec ja lne j  d je ty .

ZIOŁA ze znak. ochr. „DEGROSA"

do n ab y c ia  w ap te k a c h  i d roger jach  
(sk ładach  aptecznych).

W ytw órnia, M agister E. WOLSKI.
W arszaw a, Złota 14, m. 1.

UKAZAŁ SIĘ W DRUKU

P o d r ę c z n i k  K r o j u  D a m s k i e g o
W O PRACO W ANIU

l ó z e f a  S i e r c r ^ o i i / s l r i e g o
Mistrza Krawieckiego

153 s t r o n  d r u k u  132 rysunków w tekście
Nakładem autora

S kład  g łó w n y  W A R S Z A W A ,  ul .  M A Z O W I E C K A  2

S -™> H M  Z  ^  w k ł a d k a■ J s p r ę ż y n o w a

Wkładki sprężvnowę systemu „Szlarafja" są stosowane do materaców, 
tapczanów, fote l i ,  k rzese1, poduszek kl inowych, wał ów, czworoboków 
i t p jak lównież do wszelk ich wyścielań tap icersk ich w samochodach, 
autobusach, r im w a j  ch i t. p. Wkładki sprężynowe „Sz le ra f ,a “ są e k o n o 
miczne, hig jeniczi.e, elastyczne, lekk ie  i trwale.
Żądać u tapicerów! Wyrób Krajowy

Zakład P rzem ysłow y S Z L A R A F J A  S.  z o .  o.
Łódź. Gdańska 131, tel. 144-27.

C eny ogłoszeń: */i strony — zł. 300, M, — zł. 160, '/« — zl. 85, ‘/s — zł. 45, 1/„  — zł. 22.50. W tek ście  25% drożej
U n iew ażn ien ie św iadectw  zł. 1.50

Prenum era ta  w raz z B iuletynem  Insty tu tu  N auko wego Rzem ieślniczego: k w arta ln ie  zł. 2, półrocz
n ie zl. 4, rocznie zł. 8.
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